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29 tysięcy policjantów
chroni Hifrlera

IAJNDYN (m) Mnożą się spisici, 
bunty, a w wyniku ich liczne wyro* 
ki śmierci i masowe areoztowaria - - 
datą obraz stosunków w III Rzeszy. 
Jak. donosi »Daily Herald" w Niem 
ri  ech stworzono nowy korpus woisk 
specjalnego przeznaczenia, w skład 
tegq korpusu weszli wyborowi i nai 
barcłziej pewni członkowie oddzia3 
lów szturmowych — sama elita sztur 
mówców.

Naczelnym zadaniem tego korpu* 
su będzie zabezpieczenie porządku 
wewnętrznego i bezpieczeństwa łącz 
nie z ochroną kanclerza Hitlera pod3 
czas jego podróży.

Poszczególne oddziały, dość znacz 
ne liczebnie, rozmieszczone zostaną 
w rozmaitych ośrodkach: 8.000 — w 
Eerlinie, 10.000 —  w Wiedniu. 7 tys. 
— w Hamburgu, 4 tys. — w Mona3 
chium

BERLIN. Polska Agencja Telegra 
liczna donosi, eż min. Goebbels jest 
na drodze do wyzdrowienia.

PjfiRYŻ, (ar). Donoszą z Berlma: 
Władze niemieckie wyoały zaprzeczę 
me jakoby na min. Goebbelsa doko* 
mano zamacnu. Jednak żę w kołach do 
brze poinformowanych twierdzą, że 
cheroba Goebbelsa iest wynikiem do 
konanego na mego zamacnu. Byl to 
Zamach zorganizowany i wykonany 
pizez człowieka w mundurze P33"1 
j 'Ta, kiorego bardzo często widzia3

no w toyjarzysi yie min. Goebbelsa. 
Min. Goebbels zosta' postrzelony w 
brzuch. Natychmiasi zawezwano nai 
wyb tniej szycia lekarzy niemieckich 
z prof. Sauerbruchem na czele, któ* 
rego sprowadzono z Monachium spe 
cjalnym samolotem

,
W  tych samych kołach doua,.-- je 

śli cały naród niemiecki iest tak cal3 
o w id e  z e s p ó l 

oocóź stworze 
mię policyjną 
nie na ochronę 
skich ?!

■* hitleryzmem to 
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zoną wyłącz* 
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Londyn (ai inf. wł) „Sunoay Chco 
nicle“ donosi, że Chamberlain Dosta 
nowlł wyznaczyć wybory do parła, 
mentu na luty 1939. "W  związku z 
tym partia konserwatywne przy goto 
wuje się już do wyborów i niezwło3 
cznie po Nowym Roku przystąpi do 
kampanii wyborczej. Ró*vnież i Par- 
da Pracy rozpoczęła pierwsze przy* 
gotowania wysyłając instrukcje do 
swych oddziałów prowirn jj onatnvch.

Dalej „Sudnay Chronicie" kon*u3 
nikuje że Chamberlain powziął osta­
teczną decyzję o likwidacji t. zw, 
„buntu trzech". Teraz nie ma >uż żad 
nych wątpliwości że minister wojny 
Hoare Belisha pozostanie na swym 
stanowisku, natoim ast trzech „mlo* 
dych" Hodgeson, lord Stratton lord

Dul orni będą musieli w najbliższym 
czasie ustąpić ze swych stanowisk.

„ f r z K s i t w "  dfshusja 
butiitiws po H s n p  Eohu

Ag. „Echou podaje. Zaraz po No* 
wvm Roku w sejmie rozpocznie się 
generalria dyskusja nad wniesionym 
przez rząd a opra^own ym przez ko* 
misje budżetem W  tei dyskusji ge­
neralnej zabrać tna;ą jeszcze raz głos: 
premier Sławoj *Składkowski i wice* 
premier Kwiatkowski Projekty us* 
taw pozabudżetowych maja być bar 
dzo „przesiewane" i medopuszczane 
pod obrady plenum.

I r  oska poczciwców
p r z e d  n o w a  s e r i $  a w a n s ó w

Niemcy esiądelą zwrotu
w y p ł a c o n y c h  r e o ^ r a c y j

lO N D Y N  (aj —- inf. wł.) „News Chro. 
nicle* donosi w sensacyjnej formie o tym, 
żc Hitler ma zamiar zażądać od Anglii 
zwrotu 120 mi onów funtów, które zostały 
wpłacone na podstawie traktatu Wersals* 
kiego w postaci reparacyj. Z  podobnym ią 
daniem mają zamiar Niemcy zwrócić sę  
do Francji, która w swoim czasie otrzymała 
od Niemilec kwotę 500 milionów funtów. 
„News Chronicie" donosi, żc takie same 
ż,.dania mają być wvstosowane również do

innych państw, które otrzymywały należ, 
ności reparacyjne. Schacht podczas swych 
konferencji z przedstawicielami angielskiej 
finansiery w Londynie napomknął o moi* 
liwości wysunięcia podobnych żądań.

Zgodnie z powszechnym przekonanten 
żądanie to ma być przez wielkie mocars. 
twa odrzucone, chociaż Niemcy obiecują 
jako rekompensatę zakończenie wojny go. 
spodarczej i zrezygnowanie z dumpingu.
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wśród pracowników państwowych 
przed każdą serią awansów pannie 
niemal troska.

Jeśli chodzi np. o pocztowców, to 
w przedsiębiorstwie pocztowym a3 
wanse obejmują zaledwie 12 proc. 
pracowników. Jest to b. mało. Wśród 
niższych pracowników pocztowych 
warunkom na prawo do awansu z 
tytułu kwalifikacji, przydatności w 
służbie, lat pracy, wydajności pracy 
itp. w myśl wskazań p premiera wy 
mogów do awansowania odpowiada 
co drugi niższy pracownik poczto* 
wv, tymczasem awansem może zostać 
objęty zaledwie co siódmy.

Teśli się weźmie pod uwagę duz. 
dozę nieuiności we właściwy podział 
awansów oraz niesłychanie ni . i  stan 
uposażenia p r a c o w n ik ó w  poczto* 
wvch, to przyznać trzeba, że niepo3 
k ó j  ten jest uzasadniony.

Z oftatofgfl thwjji
PARYŻ PAT, Charge d’affaires 

Francji w Londynie Cambon zakomu 
kowal Foreign Office odpowiedź rzą 
du francuskiego na notę włoską wy3 
powiadającą układy Laval— Mussoii 
ni z roku 1935. Fakt zalcomunikowa3 
nia odpowiedzi francuskiej w Londy 
nie nabiera szczególnego znaczenia 
w związku z oczekiwaną wizyta pre* 
miera Chamberlaina i lorda Halifaxa 
w Rzymie. Ponadto Cambon polnfor 
mował Foreign Office c s+anowisku 
rządu francuskiego w sprawie sto3 
sunków francusko włoskich.

LO N D YN  PAT. Wedle opinii
kół dobrze pointormowanych, pod3 
czas wizyty b ry ty jsk ich  mężów sta* 
nu w Rzymie, będą przede wszyst3 
’ ’m omawiane sprawy hiszpańskie.

, Premier Chamberlain miał wyrazić 
opinię, że uregulowanie sprawy hisz 
pańskiej w drodze wycofan.a ochot3 
ników włoskich wvtworzvłobv bar* 
dziej sprzvjającą atmosferę w stosi

kach francusko włoskich i ułatwiło’ 
by objęcie bezpośrednich rokowań 
pomiędzy Paryżem a Rzymem.

PARYŻ PAT. Agencja Hałasa ko 
munikuje, iż na mocy decyzji minis­
tra spraw zagranicznych, powołano 
do żyda komitet, mający na celu ułat 
wienie rozwiązania niektórych zagad 
pień związanych ze sprawa uchodź* 
"6w bez różnicy narodowości i wy3 
znania. Na czele komitetu stanał mi3 
nister spr. zagr Bonnet. W  skład ko 
mitetu wchodzą: przewodniczący ko 
misji spraw zagranicznych izby de* 
putowanych i senatu, arcybiskup Pa 
tvŻR'. prezydent francuskiej federacii
nrotestanckiei, wielki rabin Paryża i

* - Ąmm.
HELSINKT PAT. W  czasie przed 

stawienia w tutejszym cyrku wyda3 
rzył się tragiczny wypadek, a miano* 
-ancie podczas pokazów akrobatvcz* 
'.ych, jeden z artystów cyrkowych ru 
nał z wysokdśći l?3,tu mecrów, pono 
sr.ac śmierć na miejscu.
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WTeśti z P -giki i świata
W \RSZAW A W  okresie ferii Bożego Na 
“odzenta — jak wynilu. z zestawień opraw 
kowanych przez poszczególne dyrekcje i'. 
K. P. — koleje w PoUce przewiozły około 
3*cb milionów pauperów 
VFTLNO. Z  kilkunastu placówek giamcz* 
dych pol^koslitewskich naacszły wiadomoś 
ci, że w wieczór wigilijny strażnicy litews* 
cy ( nasi żołnierze Korpusu Ochrony Ro» 
gran cza łamali się opłatkiem iu  wspólnie 
urządzony ch wieczer-ach wigilijnych. 
CIESZYN. Nieznani sprawcy rzucili przez 
okno do kawiarni hotelu „Polonia" w Cie* 
szynie Zachodnim granat ręczny, który wy 
buchł, carzucając czfjść sali kawiarnianej 
odpryskami szkia, pochodzącego z grubej, 
wystawowej szyby w oknie, wviadzo.iej 
siłę ekspiozj'
W AR SZA  W  A . Ministerstwo Spraw Wew* 
nętrznych rozesłało wyjaśnienie do samo* 
rządów, zalecając wyplaię diet sędziom, 
którzy brali udziai w pracach komisji wy* 
borczej podczas ostatnich wyborów do 
rad miejskich.

Mtnisti rstwo wyjaśniło, że diety po win* 
ny być wszędzie wypłacone, ponieważ pra* 
ca sędziów w komisjach odebrała im czas, 
przeznaczony na wypoczynek, a pobory 
sędziowskie są za niskie.
PALERMO, Przybyt tu w charakterze p;y* 
watnym niiemiecki minister gospodarki dr
FniJc.
PARYŻ Jak donosi agencja Havasa z Bu* 
dapesztu, węgierski minister spraw ragi 
hr. Csaky przed udaniem sikj do Berlina 
pojedzie z wizytą do Rzymu. Wizyta nas* 
tąpić ma wkrótce po wizycie premiera Cham 
berlaina we Włoszech.
W ASZYNGTON. Pierwszy kontyngent tlo 
ty amerykańskiej z Oceanu Spokojnego, li* 
czący przeszło 20 okrętów pomocniczych, 
odpłynął dzisiaj z portu San Fedro w Kai 
lifomii na Morze Karaibskie, gdzie w po* 
czątkach 6 ty cm i a rozpoczną się manewry 
morskie i  lotnicze, które oędą trwały 5 
miesięcy

W  manewrach tych weźmie również u* 
dział nowouformoi.ana flota atlantycka.

Przt d w /jaziem hambcrBa na
O czym będzie rozmawia) 
Chamberlain z tau&oolinim
LONDYN (PAT). Gazeta lon­

dyńska „Star", czym pewne przewi* 
dywanie na temat rozmov. rzyms- 
kich. Dziennik przypuszcza, że Mus 
solim wysunie wobec piemiera Chcm 
berleina następujące zadania:

1) rewizja obecnych postanowień, 
dotyczących kontroli kanału suezkie 
go w sensie przystosowania ich do 
zaoaó włoskich, posiadania przedsta 
wicieli w radzie nadzorcze;;

2) ustępstwa ze strony Francii na 
rzecz włoskich żądań półautouomń
w Tunisie;*-

3) dokonanie zmian w admmist* 
racji kolei w Dżibutti;

4) udzielenie praw strony walczą* 
cei gen. Franco pr^ed wejściem w ży 
cic byytyjsłaj go planu wycofam? ob 
cycK oddziałów z Hiszpanii. s

,.Sta_ twierdz’ z > pi o.iiei bry* 
ty iski ;>ra,̂ nie pi -'mic sie do za 
warcia ukŁ if Rzymem a Pa*
ryżem na wzv Ł juvielsko*włos 
kiego, ak jt-i ąmic musi pop* 
rzeć odmowz io\iisko Francii w 
sprawie ialeełikolwiek ustępstw teiy 
tcridnych na. rzecz Włoch. czv to na 
morzu Śródziemnym, czy tez we ws­
chodnie; Afryce. . óadami e Cham ber 
łaina w Rz-mie polegać będzie, zda* 
niem dziennika, na znalezieniu porno 
stu ponad przepaścią, dzielącą Fran­
cje od Włoch.

Jak wiemy jednak I raucja wypro­
siła sobie interwencję angielską w 
Rzymie.

Drastyczne metody
wobec Żydów  w Czechosłow acji

BERLIN „Berliner Tageolatt'* do 
w iaduje się z miarodajnych koi z es 
kich, że rząd praski zajir.uie się w 
tej chwili r ozwazamem kwestii ży* 
Jowskiej. Pomimo interwencu An­
glii, rzad czeski zamierza rozwiązać 
jakoby swoj problem żydowski "w 
sposób drastyczny Londyn miii w 
swoim czasie ~aigrozić Pradze wstrzy 
maniem obecnej pożyczki, o ile rzad 
praski zdecyduje =>ię na uchwalenie 
ustaw antyżydowskich. W obec tego 
jednak, że Angli,’., zaimasf spodzie­
wanych 30*tu mi'tonów funtów, u- 
dziehła Czechom tylko 10-ciu rniho- 
nów, Praga — zdaniem „Berliner Fa 
gebiatt’u“ — jest obecnie zdecydo* 
wana rozwiązać proolem ten lak jej 
sie rodobało.

Rząd czeski przeprowadź i najpierw 
kataster Żydów, a po ustaleniu do­
kładnym odsetku Żydów nastąpi 
wprowadzenie w życie specj dnvch 
zarzadzen. Wyłączony będzie przede

.eU jon tcza t 
zan+ó J /en io 
no ^cr.ucu
pTZCj) nu j«

% ę d a u
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wszystkim udzii Żvclów w polityce 
w urzędach, szkomidwie. Zlikwido­
wana zostanie także dziaiałność Żv* 
dów w prasie, filmie i radio. " o  
nych zawodach zas+osowany beazie 
„numerus clausus". Czechom i Sło­
wakom zabronione będzie korz sta­
nie z pośrednictwa czy usług adwo­
katów i lekarzy żydowskich. „Nume 
rus clausus" zastosowany też becu.e 
i w życiu gospodarczym.

Pozbawieni obywatelstwa zostaną 
Żyrdzi, którzy uzykali obywatelstwo 
czeskie po r. 1920. Przeprowadzona 
będzie wreszcie kontrola maiatków 
żydowskich oraz konfiskata nieucz­
ciwie zarobionych kapitałów.

Umowy lekarzy i Iłbezpiecz.
przedłużone

W ARSZAW A (PAT.). Wczoraj ac* 
lcgacja zawodowych organizacji lekarskich 
zaproszona została do ministra Opiek. Spo 
łetznej Kościałkowskiego, w  celu wyświei* 
lenia sytuacji, jaka się wytworzyła w związ 
ku z powstałym, trudnościami, co do sfor 
mułnwania niektórych postanowień zasad 
ogólnych do umów nnędzy Ubezpieczał* 
niamd Społecznymi a lekarmn..

Dla omówieifa tych trudności uznano *a 
konieczne przystąpienia do wyjaśniających 
rokowań i w związku z tym przedłuzene 
czasu ważności dotychczasowych umów z* 
Worowych w poszczególnych Ubezpieczał 
r.iach.

do fesyH&w
Rozmowy z adjutantem 

Hitlera
LONDYN. W  kolach politycz­

nych obiegają ponown e pogłoski o 
zamierzonym przyjeździe do LonOy- 
nu kpt. Wiedemanna .adiutanta kan 
clerza Hitlera, w ci ągu przyszłego 
tygodnia L j. pized zwjazdem prem 
Unam berlaina i lorda Halifaxa do 
Rzymu. Celem przyjazdu wysłannika 
niemieckiego ma być doręczenie tirem 
Chamberlainowi pewnych propozv» 
cyi Hitlera, m. in. rozpoczęcia roko* 
wań o ograniczenie zbrojeń. Poza 
tym kpt. Wiedeinnnn miałby zapro­
ponować pośrednictwo niemieckie 
miedzy Wiochami i Frant ia.

Korespondent „Star" twierdzi, że 
kancl. Hitler ma również wystąpić - 
żądaniem, by Anglia i Francia wró­

ciły Ni( ncoiii sumy, wypłacone im 
Mułem odszKodo\ ań, które jeż dli 
chodzi o Anghę, oblicza sie na 129 
milionów funtów. Oczywiście było* 
by to żądanie czysto taktyczne.

W  Londynie oczekuje sie, że po 
odbyciu rozmów z Mussolinim prem 
Chamberlain odwiedzi ponownie kan 
clerza Hitlera oraz prem. Daiadiera, 
w nadziei, że w ter. sposób uda mu 
sie doprowadzić do jeszcze jednej 
konferencji 4-ch mocarstw di? rozwa 
nia wszą stla :h kwestp spornych. Pc 
wodzenie planu Chamberlaina zale­
ży przede wszystkim od udania się 
própy pojednam ; Włodh z Francją. 
Gdyby proca ta się m e udała, mu­
siałby nastąpić całkowity zwrot w p.o 
lityce Anglii, a wówczas nie bylobr 
pewne, czy prem. Chamberlain pozę 
stałby u steru rządu.

W io.-i mcits ** tiT?
sw' Udania

RZYM. Virginio Gayda zamieszcza na 
łamach urzędowego .Giomab* <?'Italia* ału 
ższy anykuł, którą w tutejszych sferach 
dyplomatycznych uważa;-,'- ,est za od po* 
wiedź włoską na notę francuską z dnia 26 
b. m. Artyku,* ten precy_uje i jednocześnie 
zwęża postulaty rzymskie w sprawie Tuni* 
su.

Cayda stwierdza przede wszystkim, że żą 
dania W łoch nie zagrażają w niczym row= 
nowadze na Morzu Śródziemnym, 7. ag we* 
rantowanej układami włosko*angiclskimi, 
co oznacza, że Rzym nie zamierza zgłaszać 
pretensyj terytorialnych wobec Francji w 
baseiiie śródziemnomorskim. Postulaty 
W łoch w Tunisie ograniczają się do zaoez* 
pieczenia uprawnień ludności włoskiej i 
ścisłego przestrzegania przez Francję praw, 
przysługujących jej z taktu sprawowania 
protektoratu nad tym krajem.

Publicysta przypomina następnie, ze pio 
tektorat Francji nad Tunisem musiał uzyskać 
aprobatę różnych państw europejskich i żc 
W łochy zgodziły się na kontrolę Rarcża 
nad tym krajem poo warunkiem zabezpie* 
czema przez Francję pełnych praw obywa* 
tclom włoskim.. W łochy zatem są najbar* 
dziej zainteresowane w sprawie Tunisu, ted 
nak zagadnienie to wykracza znaczr, ;e po* 
za ramy zatargu w!osko*francuskiego i po* 
siada charakter wybitnie między narodowy

Sadząc z artykułu publicysty, inspirowa* 
nego nieraz przez Palazzo Chgi, Włochy 
oczekują że prem Chamoerlain pHxlejmie 
w czasie swej wizyty rzym skiej rolę m edia, 
tora między brancją a Italią, jednocześn ie 
rozszerzając zatarg o Tunis do rozmiar-W- 
zagadnienia międzynarodowego. Rzym za* 
pewnja sobie czynne poyarćie ze strony Nie 
miec.

Virginio Gayda kończy swe znamienne 
rozważaniiia twierdzeniem, że W łochy są dziś 
bardziej, niż kiedykolwiek, zdecydowane 
bronić swych żywotnych interesów i praw 
obywatelskich W łochów w Tunts,e oraz że 
problemat ten nie może ujść świadomości 
wszystkich mocarstw europc skich.

PARY2. Na temat podróży piem. Dala* 
dicra na Korsykę, dc Tunisu u Algieru, jak 
również na temat rzekomych środków obro 
ny, zarządzonych przez Francję przeciwko 
ewentualnemu atakowi W łoch na A-ibuti, 
krążą najbardziej fantastyczne piotk; któ* 
re powtarzam bywrją szczególnie be-kr>. 
tycznie przez niektóre ( rgany prasy angiel­
skiej.

W obec powyższego, paryskie czynniki o*

ficjalne zaprzeczają wszystkim tym pień ­
kom, stwierdzając, że Francja zachowuje 
pełen umiaru spokój j na żadni ustępstw* 
wobec Włoch nie pójdzie, że jednak mor 
wy nie ma 0 rzekomej manifestacji marą* 
narki wojennej Francjj na morzu Siódzicin. 
nvm, ant też o odradzaniu ze strony fran* 
cuskiej Chamberlainowi jego wizyty tzym* 
skiej.
» Z a sad r . c z ą  w o lą  rządu fra n cu sk ie g o  jest
nie dać się sprowokować. Siły, jakie na 
prośbę gubernatora francuskiego wybizeża. 
Łomalisu wydano do Dżibuti, ogranicza, 
ją się do jednego torpedowca, jednego awi 
za kolonialnego oraz jeonego batalionu Se 
negalczyków, t. j 1.000 ludzi.
- “—-r"-— c m aa —« aaMua— i

Eij nhwtssKo-EieiRiechii
w Syrii

STAMBUŁ (PAT). Powrócił dA 
Beirutu po półrocznym pobycie we 
Francji premier syryjski Dcemil Mai 
dam. W  kołach politycznych Syrii 
panu-e n’(*zadoKvolenie z powodu u- 
steoliwości premiera wobec Francii, 
z która podpinał on w Paryżu dodat 
kowy układ w sprawie zniesienij- 
mandatu fr,mcuskiego nad Syria. C- 
kład ten gyyarantuje Francii wieksze 
nrzvwileje w Syrii an.żeli przewidzi? 
ne +o bvło w układzie pierwotnyrr 
z 1936 r. Z dnigiei strony- w kołach 
Ŝ7TV1 skich budzi niezadowolenie fak* 
Ż.P w parlamencie francuskim rozpo­
częła się energiczna, ka.mpama prze­
ciwko ratyfikacji układu.

S tam bulsk i dz ien n ik  „D zu m h tj - 
r iv e t“ d o n o s i  z  B eirutu , że natrioci 
s y r y is c v  z<vmi.crz2<ići r o z p o cz ą ć  czyn^ 
na w a lk ę  p rz e c iw k o  F rancii na w z o r  
P a lestyn y . Zyvolerwrucy- z b r o i 1 
p orti w e rb u ją  sie z a tó w n o  s o o ś ió d  
o p o z y c ji ,  jak  i z k ó ł  stronnitw a. rzą­
d o w e g o .

Kurs kolonialny w Niemczech
BERLIN (PA*0. V/ niemiecl iei 

szkole państwowej dla polityki ko­
lonialnej w Landebureu pod ^emau 
został o+wartv specjalny kurs dla na 
uCzycieli poświecony służbie Jcokł* 
nialnej. Wśród uczestników kursu 
większość tworzą nauczyciele z by 
łych koionii nlem.eckich.
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INiemcy w Polsce
P @ d H 0 $ i §  S ł f i i

Zajęci wyborami sejmowymi, a o* 
stataio samorządowymi nie mogU-ś* 
my poświęcić należytej uwagi niez* 
miernie ważkim zagadnieniom: żąda 
niom organizacji Niemców hit'ero w5 
skich w Fcłsce. O sprawach tych jak 
również o losie Polaków w Niem* 
czech pisaliśmy już kilkakrotnie, 
szczególnie w okresie ataku hitlerow 
SKiego na Czechosłowację. Zgodnie 
z całą opinią polską, domagaliśmy 
się — jeśli już me tych samych zdo* 
byczy dla Polaków w Niemczech, ja 
kie otrzymali Niemcy w Czecliosio* 
wacji, to przynajmniej zaspokojenia 
wszystkich żądań, zawartych w me* 
moriale Polaków wręczonym rządo* 
wi Trzeciej Rzeszy.

Tymczasem, memoriał ten został 
zignorowany. Poiacy zamieszkujący 
rdzennie polskie ziemie na terytoLiuo 
niemiecKim, są coraz gorzej traktowa 
ni. Doszło juz do tego, że Niemcy 
odebrali paszporty wszystkim pols* 
kim działaczom na Sląsnu Opolskim. 
Ujawnił się także po konierecji mo* 
nachi,sldej kurs polityni zagranica* 
nej Trzeciej Rzeszy wobec jej wscho 
Jniego sąsiada. Nie tylko kwestia 
wspómej granicy z Węgrami stała się 
terenem „dyplomatycznych” posu* 
nięć Niemiec, ale wyrósł nad miarę 
nie nowy zrtsztą, promem ukraiń­
ski, kwestia powołania do życia 
„Wielkiej Ukrainy

Już ola nikogo, nawet Ula najwię* 
kszycn germanoiilów w stylu p. Mac 
kiewicza i Stadnickiego nie jest »a* 
jemnicą, że nacjonaliści mcraiństy są 
w swoich żącmniach narzędziem eks* 
pansji Niemiec na wschód.

Wewnątrz Polski Niemcy hiderow 
scy występują coraz śmielej z żąda* 
niami, które nie mogą budzić wątpli 
woici odnośme ich tendencji i ceio* 
wości. Oczywiście rachuby przywód 
ców hitlerowskich w Polsce, kalka* 
lowane przy stoliku berlińskim, spot 
kają się z należytym odporem cale* 
go bez wyjątku społeczeństwa pols* 
kiego. Naiazie panowie dr Kohnert 
i b. senator Wiesner, żąJaią zezwo* 
lenia na utworzenie autonoiniczego 
związku narodowego, któryby zjed* 
noczył wszystkich Niemców W  Pols 
ce na zasadach ideologu, narodowo' 
socj. w oparciu o specjalne prawa w 
Polsce.

Chociaż uroszczenia te — j<‘ali ĉ °  
dzi o stosunki polskie — wvdaii się 
być marzeniem ściętej głowy, nie* 
mniej, nie można nad nimi przejść 
do porządku.

jest — na szczęście — rzeczą nie* 
sporną że Polska potrafi z miejsca 
unicestwić wszelkie próby przenoszę 
nia na jej terytorium metod, które 
tolerować mogły państwa sła^s, nie* 
przygotowane do odparcia d/wer* 
syjnych ataków. Tym skutecziei ~do 
l - m y  to uczynić im bardziej związa* 
ne będzie społeczeństwo z państwem 
im bardziej bezpośredni będzie 
wpływ tego społeczeństwa na ukształ 
towanie się stosunków politycznych 
w kraju i zagranicą.

Może nigdy jeszcze jak tera* do* 
puszczenie do głosu całego spoieczen 
stwa polskiego, nie było rak uzasad* 
niona potrzebą. Wypadki międzyna 
rodowe czynią ją nakazem. Mpowie 
dziana w;zyta naszego sternika poli­
tyki zagranicznej we Francji, przy* 
pomnienle paktu o nieagresji z Ro* 
sja, i wiele innych przygotowań dy*

plomatycznych, wskazywałoby na 
szukanie bardziej realnych dićg, za* 
bezpieczajacych pokój w Europie ł 
bezpieczeństwo własne. Poszukajmy

Dziwne to na pozór pytanie ma 
swój sens. Chodzi po prostu o to, 
ile papieru zużył każdy kandydat... 
na agitację. Statystyka mówi nam 
o tym wcale dokładnie.

Oto jak podają warszawskie pis­
ma, pewna organizacja zakupiła w 
polskich fabrykach papieru do 3 
listopada b. r. 1720 ton papieru, 
który został całkowicie zużyty ńa 
agitację wyborczą do Sejmu. Bio­
rąc pod uwagę, że Sejm liczy 208 
posłów, wypada na każdego posła 
aż 8.200 kg. papieru agitacyjnego.

LO N D Y N  (ai — inf. wł.). \X7 an* 
gielskich kołach politycznych śledzą 
z żywym zainteresowaniem rozwój 
wypadków na trorcie hiszpańskim. 
Ożywioną wymianą zdań wywołał 
yr związku z tym artykuł p. Tabouis, 
która w „Sunday Refery“ twierdzi, 
ze jeśli obecna ofensywa powstań* 
ców hiszpańsk’ C.h nie osiągnie zamie* 
rzonego skutku, Mussolini ma :amTar 
zrewidować swój stosunek do Hisz* 

anii powstańczej. P. Tabnuis twier* 
dzi, że Mussolini jest głęboko rozcza 
rowany ostatnimi wydarzeniami na 
terenie powstańczym gdzie cały szc* 
reg niekończących się zamieszek i

B. minister spraw wojskowych i b. szef 
sztabu gen. Sikorski zastanawia się na la* 
mach „Kuriera Warszawskiego11 nad eweniu 
alnymi wynikam, starka Niemiec z Sowie* 
tami. Czytamy tani nu in.:

„Jej (armii sowiecldei) wartość ofensyw 
na byta i jest dla nas wątpliwą Nie będzie 
ona prawdopodobnie zdolna, z wyjątkiem 
floty powietrznej, do uderzeń w wielkim 
stylu. A  to pomimo ducha zaczepnego, u* 
znawanego w pełni przez bolszewicką dok 
tiynę wojenną, Stosunki te jednak mogły* 
L> ułożyć się inaczej w razie najazdu me* 
micckiego na ziemie rosyjskie. Bo czyż wte* 
dy ta liczebnie najliczniejsza armia, .i pod 
względem zaopatrzenia technicznego pierw* 
szotzędna siła w świecie, nie stan ę karnie 
do apelu, rzuconego przez rzad moskiews* 
k i? Czyż nie wykona otrzymanych iczka* 
zów, nie bacząc na wszystkie zastrzeżenia?

tych dróg takżf wewnątrz kraju P,o* 
szukajmy je w siłach jakie drzemią 
w polskim społeczeństwie.

4. Ster

Ta sama organizacja od 20 listo­
pada do 15 grudnia r. zakupiła 
1.400 tonn papieru na cele propa­
gandowe w związku z wyborami 
do rady mieji. Warszawie.
Gdyby w s z y s c W t ł 1 .należeli do 
wspomnianej orf,.k !rŁ li, wypadło­
by pu 14 tonn ^aoj. ua ładnego. 
Niestety na skutek wyniku w ybo­
rów ciężar papieru, przypadający 
na każdego radnego wzrósł w* 
przeszło dwójnasób i wynosi aż 38 
tonn.

zachwiał autorytetem gen. Franco.
Jak podkreśla p Tabouis, niechęć 

do gen. Franco wzmogła sit ostatnio 
w znacznym stopniu na skutek jego 
zamiaru odbudowy rc®narchii w Hi* 
szpanii. Posunięcie s znacznie po* 
wiekszylo szeregi przeciwników gen. 
branco, tak że w ostatniej ofensywie 
powstańców biorą udział sami Drawie 
\V7łos:, Tłumaczy sic to tym, że gen. 
Franco nie dysponuje ani jednym od 
działem hiszpańskim, na którym by 
i lótrł polegać bez żadnych rastrze*

Poparta zaś nieograniczoną przestrzeń* 
noscią obszarów rosyjskich oraz ich bez* 
drożem, stać się by mogła przy zręcznej 
taktyce rządu przeciwnikiem bardzo groź* 
nym.

Tym więcej, że obrona odpowiada cha* 
rakterowi chłopa rosyjskiego A  wspomnie 
lua, które pozostawiła po sobie w Rosi i o* 
kupacja niemiecka, nie są zachęcające.

Trudności te rozumieli i doceniali on* 
giś Niemcy. W okresie przewojennym gó* 
rował wśróć. nich respekt rzetelny dla ro* 
syjskich zdolności obronnych. Irzcwazalo 
przekonanie o tiiezw/ciężainości Rosji. Zro 
dzone w epoce napoleońskiej, a ugrunto* 
wane za czzsów cesarstwa przez Schiietfe* 
tia przetrwało ono wojnę światową i utrzy 
mało się aż do naszych dni w hitierows* 
kich kolach wojskowych

____________________________    J

Mimochodem
Zwycięstwo czy tylko... 

nieporozumienie
amiętam, w tę „ostanią nieozielę“  riuj*

- *i y artykuł oenerowskiego pisemna.. Re 
zultaty wyborów nie były jeszcze znane, 
słychać było tylko krzyk i ryki agitatorów, 
zapewniających, że idea „narodowo*rady« 
kalna“ zwycięży. Widocznie te zapewnie 
nia znalazły posłuch, w każdym razie u< 
wierzył w nie redaktor „A B C 14 nc ■ w to  
zultacie mogliśmy w ową niedzielę przecz’ 
tać, że idea ON R’u na prawdę zwyciężyła. 
Niezależnie od ilości głosów uzyskanych, 
ale tak, z g.ióry, na kredyt. Zwycięstwem 
już było... samo sauu wyjście „iućt“ na 
ulicę, a czterech murów ciasnego, półlegah 
nego Jsic!) mieszkania.

Zwycięstwo czy też.* nieporozumienie? 
Już w poniedziałek „A B C 41 musiało ni< 

zawodnie zmienić swe zuanie, lecz wypo< 
w da ją dopiero teraz 1

Naokoło pomruki burzy.*
Przechodzimy ooecnie w całym kraju pa 

roksyzm wyborów samorządowych. T o wy 
ładowanie energij propagandowej— w jed 
nym tylko wypadku mogłyby być a kcrx> 
ścią dla Polski: gdyby stały się pierwszym 
kroKi em do zmiany stosunków w państwie 
zapowiedzią przerwania stanu tyloucni.., 
wojny domowej między rdzennie pcls.au 
organizacjami politycznymi-

Na razie jednak tuj widać jaskółek. k :ó  
reby wieściły tę wiosnę. Przeciwnie. Niejc 
dno w samej akcii wyborczej mogło by sij 
tylko przyczynić do powiększenia istnieją' 
cy ch zadrażnień.

\C tej chwili bowiem przed całą Pols* 
ką wydaziście staje problem walki o byt 
wśród narodów świata.

I dlatego to partyjna radość z odniesio* 
nego wyborczego sukcesu, czy też partyjnj 
smętek z poniesionej wyborczej klęski wy* 
woląc mogą u zozunueją-.yh polską rzeczy 
wistość jedynie pogardliwe wzruszenie ra* 
mion. , t

Wszystko się zgadza. .Kadzimy p. redal 
torowi przeczytać w 6woim własnym piś* 
n ic artykuł z przed 10 dni i... pogardliwie 
wrzuszyć ramionami z powodu, powiedz 
my przeć wcześni< ogłoszonego zwycięstwa 
wyborczego. N0 bo jakto? „N aokoło bu* 
rza“ , a tu jakoś porachunki pomiędzy 
„rdzenne polskimi41 organizacjami j wcali 
nie zanosi się na jedność

Jedne nas w tym wszystsóm interesaje. 
Gdyby ONR uzyska w Warszawie powie 
dzmy 40 mandatów zamias obecnych 4, 
czy ABC również widziałoby dookoła bu* 
rzę? A  może wtedy okazałoby się, ie  „wy 
zwolona z pęt sita narodu*4 nareszcie do* 
chodzi do głosu?

Więcej umiaru moi panowie, i więcej

Zapominają o tym kierownicy polityce* 
ni Trzeciej Rzeszy, snując jakieś mgliste 
wyprawy na wschód. Widocznie powodzo 
nie działa oszałamiająco. Warto im tedy 
przypomnieć, że sprawa ta nie jest łatwa. 
W każdym razie 0 zastosowaniu w walce 
z imperium bolszewickim obowiązującej w 
Niemczech doktryny strategicznej, która jest 
zbudowana na błyskawicznym, możliwie 
potężnym i przez to druzgocącym oraz 
zwycięskim napadzie — nip może być moi 
wy.

A  wojna z Rosją, obliczoną n . wycztr* 
panie, nip rokowała by zwycięs.wa Trze* 
ciej Rzesry

Tym bardziej, że rachuby na powstania 
zbrojne miejscowej ludności i jej odruchy 
separatystyczne nie znalazłyby w terenie 
realnej podstawy44.

P r o s i m y  o jak najrychlejsze 
wykwpienle losów !V -ei klasy.

1 • •»

Ciągnienie rozpoczyna się £  stycznia
BPŁCiet Salifc.
KBAKGW, BINEK (sŁ01VNr 6.

l ic  t a i  pp p iB P Ł  c i p ?  j s f a
radny?

—oOo-

Mussolini zmieni swą politykę hisz-
w rr -wi w awasascByi

pańską w razie  klęski gen. Franco
sr— r.«s law

6b powstania w znacznym stopniu

Gen. Sikorski o perspektywach
wojny sowiecko-niemieckiej

:xń. odpowiedzialności za własne słowa.



4 KRAKOWSKI KURIER PORANNA

Okaleczałe duszeNa marginesie

Sprostowanie
Nowy dekret prasowy załatwi! w 

sposób zaiste salomónowy sprawę 
sprostować, w dziennikach. A  więc 
redaktor musi w każcie’ sprawie za­
mieścić sprostowanie w odoowied- 
nim miejscu, odpowiednimi czcion- 
1 ami, w najbliższym numerze itd.

ls' Je nawet umieścić w tym wy* 
padku, kiedy nadesłane sprostować 
r)\e nłCze«o nie prostuje. Musi za* 
naeścić i nie vroJao mu w tym sa' 
mym mum rze zaopatrzyć sprosrowa 
nia wyjaśniaj ącvn komentarzem. 
Rzecz  ̂ >czywista, jeśli redaktor pisma 
nadesłanego sprostowania nie żarnie-* 
ści zostanie przykładnie ukarane.

Słusznie— powie ktoś — to sa te 
krety, by. je stosowano. Słusznie — 
odpowiadamy — na to są. dekrety, 
by .je w równej mierze do wszystkich 
srosowan,o. Wypowiadanie’ w tej 
chwili uwagę ogólną Nie mamy 

na myśli przyidaau „Gazety 
Polskiej", taczelnego organu O. Z . 
N., choć korci nas, by zapytać się 
jakim ta prawem „Gazeta Polska" ma 
specjalne pizywdeje, i po upływy mie 
siaca nie zastosowała się do dekretu 
prasowego, którego wejście w tycie 
tak entuziastyczme przywitała? Wy* 
orażam sobie coby to było. gdyb-ś* 
my np. my 01 ze; caiy miesiąc „prze* 
oczyli" drobnostkę jak podpi­
sywanie dzienmka na ostatniej stro* 
ni,e Przez redaktora „odpowiedzial­
nego .

Skfomny wniosek: dobrze w dzi- 
Sic zej Polsce być „Gazetą Polską".

chuć w opinii ogółu nie b ir 
azo przyj emme Nie każdy zgodzi 
sie raz chwalić Sławka, późna-1 go 
ganić, raz sławić Koca, późniei o nim 
zapomnieć, raz być organem bloku 
po o > cadykowskiego. by później 
pozazdrościć laurów „Orędownikom 
wi"* i

Wmimiąc ło sprawy sprostowań 
to niedawno czytałem conaimniej o* 
5 gmalnc sprostowanie. Oto w jed­

nym. z dzienników ukazała się notat- 
ka, onosząca o wielk’m zbiegowis* 
ku. Przyczyną zbiegowiska była we- 
cl ug relacji dzienirka następująca 
scena-: na pagórek wchodził na czwo 
rakach pijany student.

Następnego dnia Ójw student przy 
słał takie mniej więcej sprostowanie: 
nieprawda jest że wchodziłem na 
czworakach na pagórek i że byłem 
pijany, natomiast prawdą jest, że 
wchodznefn na pagórek na dwóch 
rekach i jednej nodze, drugą zaś trzy 
matem w powietrzu i że nie byłem 
/pijany, tylko wdrapywałem się na 
skutek zaldadu".

I cóż? Redaktor sprostowanie u- 
mieścił K. M.

Ksiqżkc tfbiitnitfć :
a  S o w i e t a c h

M OSKW A (PAA) Prasa sowiec­
ka donosi, że na tereme całe| Rosji 
Sowieckiej decyzją rządu, zosta;a 
wprowadzone książki robotnicze dla 
wszystkich robotników i pracowni­
ków. Książka robotnicza zawierać 
będzie stopień wykształcenia zawód 
miejsce pracy, zmiany jakie zajda w 
zatrudnieniu, Dowody przeprowadza 
nych zmian, pochwały i uznania. Na 
tomiast kar oraz upomnień nie wol­
no będzie wpisywać do tvch ksią* 
żek. * 1.

Któż nie pomyślał dziś, kiedy su 
iowa zima zaatakowała człowieka, o 
tych. którzy w tej chwili może naj­
bardziej cierpią nasku+ek zimna: o 
dzieciach Hiszpanii, mordowanych, 
morzonych głodem i chłodem nrzez 
bestię faszystowską, o oharaji reżi- 
mu „narodowo * socjalistycznego" 
przebywających w obozach koncen­
tracyjnych, o uchodźcach z Niemiec 
obywatelach polskich, zamieszkują­
cych w Zbąszyniu. Nie wydaje się 
nam, ażebyśmy mogli znaltść takiego 
cywilizowanego człow ieka. Człowie­
ka. któremu ani razu na rnyśł nie 
przyszhby w tym czasie ci, którzy 
teraz cierpią — cierpią bardzie 1 od 
niego — cierpią me dlatego, że jest 
to „głęboko uzasadniona dynamika 
nowocześnie poietego nacjonalizmu" 
— lecz dlatego, że chce tego — tak, 
właśnie tak! — międzynarodówka sa 
dyzmu, ucisku i reakcji.

Tak, nawet p. Alfred Kaszowski, 
literat, oenerowiec, członek „f dan- 
gi“ pomyślał o cierpiących: o wysie 
dleńcach zydo^sldcł w Zbąszyniu. 
Wyjechał nawet tam osobiście, by 
w terenie dokonać swi* ijOserwaoi. 
I jeśli na tym miejską*JK/ch iego 
obserwacji p ag.iien ■ nazać, to
r.ie dlatego czynimy .0 , ażeby się 
'-sen osoba p. Kaszowskiego wyda* 

wała szczególme ważną. Możemy go 
zresztą zapewnić, że skoro — jak się 
nam słusznie wy dc je — pragnie on 
za wszelką cenę przejść do historii, 
to usiłowania te jego niebęda bezsku 
teczne. Przejdzie on upamiętniony 
całym szeregiem wystąpień do pa­
mięci potomności — ale o tym 
wolimy już milczeć. Nie o p. Kaszow 
skiego nam chodzi. Chcemy tylko na 
tym miei ;cu przestrzec pewne wars- 
tvvy społeczeństwa, a zwłaszcza mło­
dzież, która chętlnie nazywa się na* 
rodową 1 katolicką orztd czymś co 
p. Kaszowski tak charaktei ystycznie 
reprezentuje, 3 co nie jest ani naro­
dowe ani katolickie, a co wydaje się 
nam by< jakimś zas<*<■••. czym samo­
okaleczeniem duszy i również ia- 
kąś perwersyjną radose.,* z tego stra 
sznęgo stanu.

Proszę, oto parę cytat z autentycz­
nego reportażu p Kaszowskie go ji. t. 
„Kzy notowane na giełdzie", zatniesz 
t.onego w ostatnim śy^ątecznym nu 

merze „Kromld Polski i Świata* — 
tak świątecznym — „ku zbudowa­
niu" zapewne tych wszystkich dla 
których imię Chrystusa me iest msz­
czę pustym dźwięk-em. Oto są one:

„Zbąszyń jest czarny od Żydów, ols 
ibrzymia fala przyszła z Niemiec, utknę 
la tu w pasie granicznym, a teraz kwaś­
nieje, kipi w miejscu, fermentuje i nie 
wie co począć. 'Wszystkie upusty zam­
knięte, nic, tylko kłębić się w miejscu, 
bełkotać, szwargetać. Kałuże wody sto­
jącej, fetor powstaje straszny, w bora1 
lcacb, koszarach i w domach prywatnych 
wszędzie ogniska ropne... Przy księżycu 
tapety są brunatne, śnimy wtedy błys­
kawice utkane ze swastyk, niebo nad 
synagogą pęka, słychać lament proro­
ków Syjonu: — Jeruzalem, Jeruzalem, 
nawróć się do Pana Boga Swego. Jest 
wieczór, emigracja śpiewa, po suroga- 
tacb, namiastkach i głodzie, polski tłuszcz 
działa piorunująco, Ludzie w oczach pę 
cznieją, kolonia przybiera ' na wadze. 
Wieczór, podmiejski erotyzm, w trzci­
nach szum, szerzy się zapach owoców. 
W  ciemnościach punkt zborny nad rze­
czką, o dziewiątej 6zept wiklin i kro­
ków, dztewcz<jfij pachnące nattą, niesz­
częśliwe, spragnione, złe, uroda ich spa 
la się w uroku, lepkie wiosy jakby kto

kota i»k-2 ył, elektryczna pies-czoia, gła­
skając (1' — uwaga zeceraj wznieca w 
nich Ogień, prąd parskający metalem, 
lozbryzgujący się w palcach, syczy ciem 
ność gorąca, pospieszna. Wyładowania 
: z-ncsferyczne, na jazu witamin ; sokówl 
Odżywiło się bractwo, opasło za wszyst 
kie czasy, więc teraz karty, małżeństwo, 
wódka... Cicho, żeby Kom-tet nie wie­
dział... Męczeński fason trwa dalej, opla 
ca się, p.zynosi dochody niemałe, wzru 
szona Ameryka oęc dwa mińony dola­
rów, szcsnaśc : tysięcy dziennie, tyle wy 
dają na nich... Łez strug, polały się iioj 
nie, w kraju okładkom nie można nadą- 
rzyć, nędza oprocentowana dojnie, Mę­
czeństwo jest dziś jedyną, ozansą Ży­
dów, a krzywda otwiera im kieszenie 
świata. Naiwni płacą dalej. Dziś sumie­
nie wyraża .zę w cyfrach, tiguiuje na 
koncie czekowym-. Gdy mówią mi o  od 
ruchach litości, słyszę brzęk monc. na 
marmurze w banku jtowojorslrim, ten 
płacz, to spemal metaliczny— humanita 
ryzm siedzi w portfelu i basta.. „Apel 
do serc" wybuch złota, serca biją w ce 
dulach giełdowych, dziś wzruszenie ma 
kurs wysoki, akcje jego zwyżkują i ro­
sną... tu miłosierdzie przychodzi w gro­
nostajach, jakaś furia nadmiaru, prze­
pych. Pod oficjalnym pozorem skrom­
ności, która gwarantuje zysk j procent, 
kipi aobrobyt i luksus, no i straszliwa 
pewność siebie— każdy ży d  wie, że de­
mokracja nie da mu zginąć, czuje złote 
zaplecze Stanów Zjednoczonych, ma do 
brą minę} i orzuszek też niezgorszy..

...Pryn. tywny budynek, kiszka dłu­
ga i ciemna boksy dla bydła, w każ­
dym Boksie trzy barłogi, kilka walizek 
na stosie, bielizna się suszy, wzdtuż sali 
bii gnie sznur, zapach mydlin i koców, 
stare wyziewy gnojnic, wzbudzające w 
sobie litość. Dlaczego nie płaczesz? 
współczuj... Dziwna rzecz, ani rusz nie

PARYŻ (ai — inf. wł.). Jak donoszą z 
debrze poinformowanych źróaef rząd fian 
cuski w związku ze zbliżającą się podróżą 
Cnamberlaina do Rzymu oświadczył w Lon 
dynie, że odnosi się w sposób najbardziej 
negatywny do tego, by Chamberlain usiło­
wał w Rzymie jarowadzić w dalszym c'ągu 
politykę monachijska i za cenę obietnic 
L dalszych ustępstw’ na izecz państw faszy­
stowskich starał się utrzymać dobre stosun 
ki z Włochami. Rząd francuski wypowie­
dział się również ostro przeaw temu bv 
Anglia wzięła na siebie rolę pośrednika w 
konfflikdije włosko-f ran cudony Teśli nawet 
Mussolim zaproponuje Chamberlainowi te 
role, ma premier angielski zrzec się lej mi­
sji, gdyż w innvm wypadku Francja znala­
złaby się w nieprzyjemnej sytuacji.

W  związku z odpowiedzią Francji na 
notę włoską, która to odpowiedz jak w ia ­
domo była utrzymana w tonie dość ostrym, 
;,Intransigeant“ wskazuje na to, ze Francja 
w zasadzie nie unika ew’, pertr~ktacvj, któ­
re miałyby doprowadzać ćlo nowej inrer- 
■retacji umowy z r. 1935, z gó-y jednak od 

rzuca wszelką możliwość ustępstw teryto­
rialnych.

P. Tabouis w „Oeuvre“ porusza stosu­
nek Niemiec do żądań włoskich i, utrzy­
muje, powołując się na informacje z Berli­
na ze Hitler p o le ji Goeringowt i 'nnym 
pizedstawcielom armii przedstawić mu mc- 
moranaum o minimalnych żądamlach Włoch 
wobec Francji Zgodnie z tym' informacja 
mj Niemcy mają podtrzymać następuiące 
żądania W łoch: 1) odstąpienie Tunisu W ło­
chom, 2) zupełna demilitary-mrJa Korsyk ,

mogę się wzruszyć, choć są wszystkie 
warunki po temu. Gdzię Twoje serce 
pisarskie masz? W  piersiach bryłę lodu? 
Kumauitaryzn rzecz piękna, ale tu sha 
szme czuć, —ędza jest przeznaczeniem 
żydów , spoczywa w na.urze ich i o s u , 
są prawdziwi tylko przez bród i ubós­
two, wtedy świetnie przystają do tła. 
Cóz za pokraczny naród 1 Wszystkie 
twarze oowisłe i zmięte, usta w podko­
wę], kąciki na dół, brzydki psi grymas 
Żyd okładany pizez fos, reaguje z marsz 
czkami na nos.e, szczeizy zęby, lepkie 
warg nie chcą mu się zamknać Jeden 
leży na sientuku odartym z prześciera­
dła, słoma wychodzi na wie-zch, ryzy 
w okularacu, r . łamany zupełniie, oczy 
wlepione • w sufit. Czemuż nie - płaczą 
nad mm, .akieś przekleństwo do diabła, 
cierpią zbyt brzydko.. ‘ by mogli wzbu­
dzać współczucie, robię co mog s, żeby 
przełamać w sobie tw<- rdość, wstręt o- 
pór wewnętrzny. Wszystkie zabiegi aa 
nic. Coś tu jest zgodne z prawem, któ­
rego nie znam. '

I tak dale w tyir samym tonie i 
napuszonym stylu Tak to iest istot* 
nie prawo, którego p. Kaszowski me 
zna. To prawo wielkiego kalectwa 
duchowego — az wstyd —j do l.tóre 
go nie był dotąd r-gdy zdolny ża­
den folak — nawet najbardziej za* 
cofany. Dopiero świetny przykład 
skądinąd zdziałał ren cud. Jakże nam 
jeszcze przestrzegać, >akże nam jesz­
cze nawoływać przed •' skutkami tej 
straszliwei ułomności di chowej któ­
ra nie cofając się przed niczym, na­
wet najgo-szym, zaprzeczając wszyst 
kiemu co fest naprawdę narodowe i 
chrześcijańskie — wszystkiemu “ co 
jest po prostu ludzkir — toczy 'się 
niechybnie w przepaść?!

(juw.)

3) prawo W łocl do zacnowanm bazy mor­
skiej na wyspach .Balearskich -f i j )  udział 
Włoch w administracji kanał. Sueskiego

Berliński korespondent „Journari/ • do­
nosi. że święta upłynęły w Niemczech w 
atmosferze niepewność. j| - przygnębienia. 
Nie chodzi nawet o  brak węgia, nastrój jed 
nak pogarsza niepewna sytuacja Włoch w 
związku z wzrastającymi ńitepokojam; we­
wnątrz kraiu. Poparcie żądań włoskich przez 
Niemcy nie jest popularne w III Rzeszy, 
ponieważ ludność obawń się, iż może to 
wywrzeć fatalne skutki. W  tym samym ar­
tykule p. Tabouts donosi, że Hitler miał 
wydać rozkaz, by całe życie gospodarcze 
N emiec zostało zmilitaryzowane. Rmd nic 
miecki w/g posiadanych przez p. Tabouis 
informacji ma zamiar wysłać do Rzymu 
swego specjalnego przedstawicieli :>y uzgo 
dnić zewnętrzna politykę Włoch i Niemiec 
w sporze włoskosfmcuskin 
n u n u K

> Zamknięcie towarzystwa 
biblijnego w Niemczech

HAM BURC (PAT). Niemieckie oiuro 
informacyjne komunikuje, ze na podstayne 
art. j rozporządzenia prezydenta Rzeszy o 
ochronie narodu 'i  państwa z dnir 28 !u» 
tegc 1933 r. rozwiązano towarzystwo biblii 
ne w Hamburgu. Siedziba towarzysl ,va m’ : 
ści się przy Hurtbold Strasse 108. Na cze­
le towarzystwa stał Alfons von Duhn 
Wszelka działalność wispomnianej organ * 
zacji która m in opiekowała się chorymi 
została zakazan*

jakie żąóz w a  Wioch
poprze -III Rzesza
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Mało izb ekcyjnyc
d la  n a s z y c h  d z ie c i

Od szeregu lat w bucLecie iViip.is« 
terstwa Wyznań Rek., .,nych i Oś' 
wiecema Publicznego figuruje suma 
zł. 5O.C0O :ako „zasiłek na budowę 
szkół powszechnych” Innego znaczę 
na niż symboliczne przypisać tej 
kwocie nie można. Realnie suma ta 
wystarczyć może na zbudowanie 5 
— 6 izb lekcyjnych czyli budynku 
szkolnego dla szkoły II stopnia.

Szkołv powszechne buduje sie dziś 
częściowo za pieniądze samorządów 
terytorialnych — które są do tego u' 
stawowe zobowiązane — a częsoo- 
wo, i to bodaj w większej części, ze 
składek społeczeństwa, z olumości 
publiczni ). W  tym stanie rzeczy, o* 
czywiście, trudno mów-ć o zadawa- 
łającym rozwiązaniu tego wielkiego 
problemu. Potizeba nam bowiem dla 
zaspokojenia najpilniejszych potrze^ 
w tej dziedzinie około 40 000 — aO 
tys. nowych ’.zb lekcyjnych, bu luje 
sic ztś rocznie około 3.000 — 3.500 
izb, z czeeo zresztą tylko część uwa 
żac można za rzecz> wisty przvrost.

Nowozbudowame izby lekcyjne w 
znaczne) części zużytkowane być mu 
sza na zastąpienie izb dotychczas u* 
żyłkowanych ale nie nadu:ącvch się 
do użytku szkolnego. Tak np. w cią* 
gu trzyletniego okresu — do roku 
1933 34 do 1936237 — wycofano z 
użytkowania, skromnie licząc, oko- 
lo 3.400 izb lekcyjnych nieodpowie­
dnich. W  tym samvm czasie zbudo* 
wano około 8.000 nowych izb — po 
nie waż jednak około 3 400 musiało 
być zużytkowane na zastąpienie izb

użytkowanych, zatem rzeczywisty 
przyrost liczby izb wyniósł zaledwie 
około 4.600 izb.

Przy:muiąc zgodnie z powyższymi 
danymi, że około 40 proc. coroczne* 
go przyrostu liczby izb obracane esl 
na zastąpienie ubytku, spowodowa1 
nego wycofywaniem izb nieodpowied 
nich, stwierdzimy, że w roku bieżą' 
cym — który dal rekordowa w po* 
równaniu z latami poprzednim licz' 
be 3.600 nowo zbudowanych izb —  
ogólna liczba izb zwiększyła się w 
ostatecznym bilansie tylko o iakieś 
2.100 — 2.200 izb. Gdyby takie tem 
po budownictwa szkolnego 1 przyro 
stu liczby izb miało być utrzymane 
nadal, należałoby sie spodziewać cal

k o w itego z a sp o k o je n ia  ob ecn y ch  p c  
trzeo szk o ln ictw a  d o p ie ro  za  d w a ' 
dzieścia  k ilk a  lat. A  tru d n o  o czek i- 
w ać yydatr. e iszego  przyśp ieszen ia  
tem pa b u d o w n ic tw a  d o p ó k i  g łó w n y  
cieża" tej aKcji s p o cz y w a ć  b ed zie  na 
o fiarności p u b liczn e j. _

Jeśli m a m y  rzeczy  w iście  w  n a jb liż  
s=>m czasie n a d ro b ić  fatalne za n ied ' 
banie p o lity k i o św ia to w e j z lat t. z w . 
k ry z y so w y ch , jeśli ch cem y  osiągn ąć 
pełna rea lizację  nauczania p o w sz e ch ­
n eg o  w  ciągu  k ilk u  la t —  m u sim y  
ry m o o u czn ą  cy frę  50.U00 zł. na bu* 
d o w e  szk ó ł p o w sze ch n y ch  w  b u d ż e ­
cie  M ir . W .  R . i O . P. p o d n ie ść  tak, 
a b y  zyskała  on a  w artość  realna

„PRZEG oĄD  OSZCZĘDNOŚCIOW Y” —
ul." ał sę w rozmćlaracli znacznie rozszc- 
rzonych Nr 4 (Kwartał IV) i938 r. kwar* 
talnika „Przegląd Oszczydnościow,", na 
którego treść składają się następujące artv» 
kuły: dr Henryk Gruber — „Zródlo siły 
i prężności narodowe,‘ , Pruf Fil ippo Ra< 
vizza — „Studia nad zagadnieniem oszczęd 
nośdr, Leon Barci szewski — „Nowe prądy
w nowym prawie o K. K. 0 . “ . Piotr Jar o o  
ki — „Wytyczne przyszłego M.ęcb-vnaio< 
dowego Kongreuu Oszczędnościowego , 
Mgr. Roman Seidler — Oszczędność a n* 
westycje, dr Franciszek Ga^eł — „Kapita­
ły krajowe i zagraniczne w Polsce” , Witold 
Iwanicki — „Sieć spółdx.eini oszczędność 
ciowo-pożyczkowych, dr Henryk Grentew- 
ski — Amortyzacja inwestycyj jaKO system 
oszczędnościowy. Poza ty ir w dziale kroniki

•  *

Trudno uzasadnić, dlaczego ludzie tak 
wstydzą się uczucia zdziwienia, Za t zw. 
dobry ton u c h o d z i , by ani drgnieniem, ani 
najmniejszym odruchem nie zdradzie, że 
cos ciebie zdziwiło, wzruszyło, „zepatowa- 
łc “ . Oboiętną, zblazowaną minę należy za 
chować, gdy się opowiada o ósmych cu­
dach świata, gdy opisuje się egzotyczne 
kraje, gdy ktoś popisuje się swym bogać* 
twen dobrocią czy, bc ja wiem czym. Nie 
powtnn" nas dz.wić ani wynalazki ani od 
krycia najnowszej doby, me wypada zasta­
nawiać siij nad okrucieństwami wojny no­
woczesnej, nie należy i t. d.

Człowiek prosty, me zepsuły cywilizacją, 
a do takich wypada w pewnym stopniu za* 
liczyć w ogromnej większości naszych cbio 
pów, przy zetknięciu się z rzeczami, i poje* 
ciami, z którymi ne miał dotychczas do czy 
nienia, zazwyczaj reaguje na nie w posob 
naturalny — przedewszystkim wyraża swe 
edziwienie, ogląda je ze zdumien'em, po 
tym dopiero chce się dowiedzeć o dal* 
szych czegóła- h

Tak reagował również człowiek pierw o f* 
ny.

Różnica miedzy człowiekiem cy-ciiizowa 
uym a pierwotnym niewątpliwie istnieje, 
jednak niektórzy chcą ją nie sprowadzić 
do tego, że człowiek cywilizowany musi 
koniecznie pozbywać się normalnych uczuć 
i odruchów ludzkich, musj nosić maskę zb* 
lazowania, bo inaczej powiedzą, że wszys* 
tkim sy  zachwyca, wszystko go dziwi, o 
niczym nie wie, nigdzie nie był... że jest 
źle wychowany A  co zarzut taki oznacza, 
to dobrze wiemy. Stąd wniosek — nie dz:= 
-wić 6ię, chociażby w tob e wszysikc s e 
wewnątrz prze wracało ze zdziwienia.

Wieś naśladuje miasto, dzieci naśladują 
dorosłych, mądrzy naśladują (jak że c-ęs>

to1) głupich no i psychoza obojętności p-ze 
nika stopniowo coraz dalej. Najlepiej bo­
daj świadczy o rym popularna anc, dotk* 
o chłopie, który po raz pierwszy zobaczył 
rower: „N ogi, powiada, i tak chodzą, ty-* 
ko d... jedzie“ . Chłop nieco obyty będzie 
starał się ukryć zawsze, że oziwią go tram­
waje, wysokie domy, jasne sklepy i t. p> 
b o  przecież nie przyzna siei że mi as to jest 
dla niego czynu nowym. „E. widziałem io 
jrż nieraz".

A lbo dzieci. Pamiętam, że mając coś 10 
lat spoiykaiem się dość często ze swym 
kolegą w tvmże wieku. Rozmawialiśmy *•“ 
sobą wcale szczerze, poruszając wszystkie 
możliwe tematy do  chwil., kiedy zanaczal 
on o  swoich rodziców, M ój kolega posta- 
wił sobie za punkt honoru zdziwić mnie 
czymś i uznał, że potrafi to opowiadając 
o bogactwie (minionym) swych rodziców, 
jakie tylko pomysły nie były puszczane w 
ruchl Słyszałem o marmurowym pałacu 
o setkach koni we własnych stajniach, o 
strojach i klejnotach, krótko mówiąc lek­
tura ..Hrabiego Monie-Christo" okazywała 
w pełni swój „zbawienny" wpływ. R- zu ­
miałem doskonale ta grę. widziałem mera*. 
triumtujący uśmiech na twarzy meno 
gi, gdy jakiś szczegół potrafił innie istot­
nie zdziwić, to też star iłem sę zawsze opa­
nować i nie dać poznał po sobie, że się 
dziwią N o i na^iralnte wymyślałem nic 
mniej nonsensowne historie, usiłując z ko c. 
olśnić mego koieg^.

Dziwnie i niesamowicie wprost wygi- la 
ły te naiwne » przecież niewinne kłamstwa 
dwóch chłopców, z których i-aden nu i *■ 
znawiałby się, na czym właściwie p o  ? 
prowadzona przez niego gra.

Gdy przvTK>mżnaiii sobie te różności i 
upór, z któi vm każdy z nas bronił się przed

i :— sprawozdanie z Międzynarodowego Kon 
gersu Kredytu Rolntgo ze szczególnym u* 

I względniemcm rdzfiału kas oszczędności w 
1 kredycie rolnym w niektórych krajach.

Dział „Rozmaitości" zażera  omówienie 
N«xodowegv mchu oszczędnościowego w 
W elklej Brytanii, Jrdama nad dochodem 
społeczn, mw n i4 f  11 kraj; ch. Rozsze­
rzenie sieci kas o- tez, ości po przyłącze* 
mu Śląska ZaohSńsk“ jpv. Bozatym drob* 
nt wiadomość1 z  kraju 8 zagranicy statys* 
*yke oraz bogaty przegląd prasy gospo­
darczej.

Adres Redakcji j Administracji:: Warsza 
wa, ul. Świętokrzyska 35.

O b  WYDAWniCTWA i 
prosim y o  uregulowanie naiein°$cl 

z ■ tulu zalagłe) p'dnum eraty

tym, by okazać swe zdumienie, upór, prz> * 
kład którego braliśmy niewątpliwie u do i 
rosłych, niejedno staje mi się jasne j zrozu­
miałe, gdy się spotykam z podobna sytua 
Cją u ludzi starszych i podobno me dzisiej* 
szych. f w  h

Nie dziwić siei i 1 iązuje to w polity­
ce, życiu społecznym ".tosunltach towarzys 
ldcń i ludni cLeąc niechcąc muszą stoso* 
wać się do narzuconych im reguł.

A  przecież znacznie prościej — być so* 
fcą, dziwić się, kiedy się jest zdziwionym, 
zdumiewać się, wzruszać się. I nietjlko 
prościej, ale bardziej po ludzKu, natural* 
niej i lepiej

Dobry ton aiymaga jednak czegoś >ne* 
go. Dobry ton w polityce — to znaczy 
przyjmować wszystko, jakby się o tym wic 
działo od dawna. Nie wolno dziwić się 
histerycznym i Bzdurnym hasłom oenerew- 
ców, nc wypada zdumiewać się nędza ide­
ową endecji, nie należy dziwi i siei i Być 
zakłopotanym posunięciami dyktatorów fa­
szystowskich. 3 o  jakto? Jesteście zdziwie­
ni? Przejmujecie się? To żadni z was poli­
tycy! Przecież trzeba było wszystko pize* 
wi dzieci

Politycy boją się zarzutów, że są głupca­
mi i gnorantami (a przeceiż tak czy ina­
czej doczekają się .ego) no i zasad.' „nie 
dziwie się" obowiązuje na całegi również 
i w polityce.

Oto leży przed nam! artykuł pewnego 
profesora, zatytułowany wcale symptomai 
tycznie „Czy nie za dużo zdziwieni ar

Artykuł zaczyna się w sp >sób następu* 
Jacyś

Wcią: jesteśmy ś-v Sadkami, że cze­
muś ludzie się- dziwią. Dzieją sic też 
rzeczy na św-ecie nietaz dziwne ; meocze 
kiwane. To prawda wszystko, a jed.iak 
czasami to dziwienie się wynika, albo 
z tego, że się nie czyta tej współczesnej 
literatury, która by mogła o nie jednem

podarkiem  (esk łyiko
O D B I O R N I K
OSTATNI M ODK. 
„ NA jiOK 1939

ORYG. PHILIPS superhftehicjua
7 -obw odow a  na 3 zakresy fal. o światowym  

zasięgu
Bajecznie niska cena zl 2 8 0 . -

Yrzy kupnie wpłaca się tyJko Z Ł  20.— 
Reszta płatna w  15 ratacu m iesięcznych po 
ZŁ  20. Pokazy i dem onstracje bez obowiąrfcn 

kupna.
NAJWIĘKSZY W hRAJU

P O L S K I  D O h  h A K D L O W Y
ER1SCKER 9
P .o s p fi it j  i inform acje zupełnie b e ic  atzile. 
U W .u A !  Otworzyliśm y p .iy  nasnym dziale 
radiowyn Autoryzowali . S ia c j. U bsljg i ratfia 
.A S O ' przyczyni na zasadzi u czielonej przez 
nas g a anoji przyjm owane b ęd r do bezplat 
nej naprawy odbiorniki rad iow t ws.yatlrich 
mi rek, zaś po  upływie gw arancji zr ntrl i 
opłata. — Badanie emisji i a m p  radiów , c l 

zupełnie bezpłatnie.

Hiski nóziom słudiow rećofi. fiiEmiecH.
31 RI J N (Kabel). Feldmaiszaielr 

Goeriirg zarządził skrócenie studiów 
techniczny :h w calydi Niemczech, 
które y/ejdrie w życie z początkiem 
przvc dego roku akademickiego. Cza  ̂
Stadiów nąj wyższych szkotach tech* 
nicznych i w akademiach, górniczych 
skrócono do 3 lat, a w v coiacii fa­
chowych, przeznaczonych dc ksztal' 
cenią inżynierów, techników aLchó 
tekirów i  chemików (studia calodzien 
ne) — do 2 lat.

KUPUJFSI
z d r o w i e !
2Ą3A.IĄC T“LKO

/( G L U  A "

40-LtTHie DoiwiUDCZEMC FUtnOWE 5 NOWOCZEŚNIE URZADZOMVCH FABRY . 
PATENT AMERYK. ufc.SALOOA Nr.195970lî

•smaMweMOBa

zawczasu pouczyć, albo może czasem 
nie rhce sie jej celowo rozumieć i po 
tem trzeba sie nieszczerze dzjwić...

Panuętam', jeszcze wszyscy doskona­
le, ile to zdziwienia i ile nie szczerych 
lub nieprawd: twych zap_ wnień, podej­
rzeń. oskarżeń t nie wiem czego tam 
j iszczę wywołała włoska wvprawa do 
Abisynii

W  dalszym ciągu nowocTCsuy Ben-Aki- 
ba przechodzi do Hitlera:

Dziwią się też od ostatnich miesięcy 
letnich politycy, dziennikarze, a za ni.ui 
także owi przysłowiowi dziś ,szarzy 
ludzie temu co się dzieje w środko­
wej Europie.

A  przecież kanclerz Adoit Hitler sfor 
mułowa! jeszcz w „Meu Kampf' pos­
łannictwo niemieckiego narodu. Owa 
Missior des deutschen Volkes w jego 
rozumieniu mr na celu stworze-;e ta­
kiego państwa, które by widziało swo­
je najwyższe zadanie w zachowaniu i 
rozwojt pajszlach“tnieiszych elementów 
niemieckiego sjrołcczeftstwa, a nawet ca­

łej ludzkości.
Wyraźnie, nieprawdaż?

Trzeba tylko czytać i śledzić bieg wy­
padków, a nie trzeba bedzie znowu tak 
się ciągle dziwie

Nie należy dziwić się, zapewi iać lub t. 
p. trzeba tylko czytać ,Mein Kampf i śle­
dzić przebieg wr padków.

A  w żudnyn- r. zie broń Beże kogoś 
oskarżać...

Czytamy „Mein Kampf" a jednak dzi­
wimy się... szanownemu panu profesorowi 
najstarszej w Polsce wszernnicy. Czytamy 
w Ewangelii U l Rzeszy wcale dziwne zda­
nie o  Polsce, jako panstwii czasowym, z gó 
ry skazanym na zagładę, czytamy niemniej 
dziwni słowa o Polakach i dziwimy się...

M. Syna]
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WAŻNE NUMERY 
TELEFONICZNA
Straż ogniowa 122-22 
Zegsr'-'.ka 98
Centr, międzym. 97 
Informtor telef. 13/-00
Biuro ,iapr. telef. 150-50 
Informator koi. 123-08 
Centr. g*zowni >52-05 
Centr. eieictr. 150-70 
Centr. w od 3 ciąg. 154 00 
.'ogotowie rat. 1I-U,

KALENDARZ RZYM. -  KATOLICKI
Sobota: Sylwestra

Z TEATRU M. im. J. SŁOWACKIEGO

Plan przedstawień:
Piątek 30. XII. .Klątwa"
Sobota 31. XII godz. 20. „Gdzie diabeł nie 

może.. “
(Przedstaw-enie sylwestrowe) 23.30 .Dla» 

czego zaraz tuged*tt?l“.

W  soboty 31 b«n. o  godz. 7JO i 9JO wie 
czór odbędą się w Starym Teatrze dwa pet* 
ne humoru wieczory sylwestrowe w wykor._ 
niu znakomitych artystów: Miry Zimińskie] 
i Eugeniusza Bodo, tak dobrze uam zna* 
nvch z estrady i f i ku .

Repertuar kin
A.DRIA ; Zapomina la melodia
APOLLO: Niebezpieczna kobieta
ATLANTIC: Gehenna i  Wesoły orjynanf
PROMIEŃ: W_ęzieni« bez krat
SCALA: Moi rodzice rozwodzą się
STELLA: Kobiety nad przepaścią
SZTU KA: Heidi

UCIECHA: Podlotek
W A N D A : Serce matki
LOPE: Marco Polo :

UiśSOŁĄ N O C SYLWESTROWĄ, w 
Domu Piastj ków  przy ul. Łobzowskiej 3 
urządza Związek Z . P. Artystów Piasty* 
ków . Wstęp 3 zł., akad. 2 zł.

Artysta skazany
za fałszerstw o

Stanisław Chrząszcz artysta malarz «io* 
puszczał się w r. 1937/38 fałszerstwa weks* 
li na kwotę około zł. 3.500 — i za czynyte 
skazany został przez S. O. Wasilewsk ego 
na 9 miesięcy bezwzględi ego więzienia

Osk. prok. Bicńkowsk".

Skiep kolonialno-galantervjny 
dobrze zaprowadzony w mieś­
cie przemysłowyn do odstą­
pieni: od zaraz. Wymacana 
gotówka 4000 do 5000 zt. 
Powód wyjazd Zgłoszenia 
pod „Egzystencja". Obrót 
8 do 10.000 zł.

Proces o zamordowanie
r > o w s * £ ń c a  śftis fc i*go*

Przed Sąden Okręgowym w Chorzowie 
rozpoczął się proces o zabójstwo śp. Wił* 
helma Szymczaka przeciwko Henrykowi 
Szwandzie, Pilikowi, Romanczykowi oraz 
I  rancrsckowr i Emilowi Szwandzie. Wszvs 
cy om mieszkają w Rudnie Sląsloej 

Dnia 19 sierpnia hr. przed Sąden Okrę. 
gowym w Chorzowie stanąi Emesr Szwan* 
da oskaiżony o  dopuszczeń"c się lżenia 
Narodu Polskiego, za co został skazany na 
9 miesięcy bezwzględnego więzienia. Swiad 
kiem przeciwko Szv’andz»e bvł śp. Szyn.* 
czyk.

Ojciec Szwandy. Franciszek oraz bracia 
Emil i Henryk odgrażali się Szymczykowi,

żc za zeznania przed sądem przeciwko Er* 
nestowi Sz_ zemszczą się. Istotnie tego s. 
mego dnia wieczorem Henryk Szwanda ze* 
brał kolegów, Romańczyka i Pilika, a pod 
pozorem kupienia tytoniu od  przemyta icr* 
ki mieszkającej w *ym samym domu cu i 
Szymczyk uoali się wszyscy do mieszkania 
Szymczyka, który widząc napastników zain 
knął się nie chcąc ifch wpuścić.

Napastnicy nie irogąe dostać się do mie 
czkania wyłamali drzwi, a następnie rzucili 
Się na broniącego się bagnetem Szymczyka 
i wyrywając mu broń, powalili na ziemię. 
Wtedy Piifk rzucił w napadniętego w i id*

Hi5d5 zbierze się iwa H i ula M.
Krakom, ?

Kadencja Starej Rady Miejskiej 
kończy się %  stycznia przyszłego 10 
ku. Stara Rada zbierze się deszcze na 
jedno posiedzenie, na którym uch­
wali zamknięcie rachunkowe.

Nowa Rada Miiyska nie może się 
wcześniej zebrać^’ '‘łpóki nie zostaną 
rozpatrzone pre .st¥.przeciwko wv* 
borom. Zgodni. ostanow leniami
ordynacji wyborczej protesty można 
wnosić od środy 28 b. m. do 3 styp

Ma farakouMro broteg
Koło stacji kolej owiej w Pfaszowte wyni* 

kła sprzeczka na tle porachunków asofcis* 
tych miedzy Piotrem Siejbą robot. zam. w 
W oli Duchackiej a Andrzejem Bryką ze 
Slotwiny. W  pewnej chwili Bryka wyjął 
noża którwm. zadał Siej b e  dwa nosy w ple 
cy. Siejbe przewieziono do szpitala, zaś 
Bryką zainteresowała się policji.

Przy ul. ''Klelopolo w biurze palestyńs* 
kim zmari nagie ree. ligrant z  Niemiec Salo 
mon Kordiner la* Wezwany lekaiz atwtcr 
dził, że przyczyn- jg* cl był udar serca.

Franciszkowi Dudków, zmn. przy ul. Pil* 
sudskiego nieznany sprawca skradł rower 
męski wartości 60 zł. pozostawiony chwi* 
Iowo bez opieki k o łj gmachu P.K.O.

•

Sąd Okr. w Krakowie skaza- J. Kordec* 
kiego na 6 mies. więzienia za sfałszowanie 
świadectwa 6 klasy szkoły powszechnej.

Równocześnie została ikazana za sfałszo* 
wanie świadectwa prcy Bratkowska Elżbie* 
ta na 2 mieś. męźienia ii Galocha na 1 mieś. 
więzienia.

cznia 1939 r Jak słychać, protesty 
maja być wniesione w dwóch okrę­
gach,

Wis liitaslfliytl
x » b i s g ó 0

Sąd Okr. w Krakowie rozpatrywał 
sprawę Weroniki Oprychowei z Wie 
liczki urodzonej w Czechosłowacji, 
wraz z 9*ma kobietami z Fodstoli: 
pow. Kraków*.

Akt oskarżenia zarzucał Oprycho­
wei. że wykonywała niedozwolone 
zabieg*. Jak stwierdzono Oprych owa 
w ciągu 11 lat wykonywała 1000 ta* 
loch zabiegów. Sąd skazał Op*-vcho­
wa na 2 i pół roku bezwzględnego 
wiezienia, zaś reszte oskarżonych na 
3 do 6 mies. więzienia z zawiesze­
niem wykonania kairy do lat 3.

Przewodniczył s. o. dr Stępniow­
ski. osk. prok. Ojżanowski..

Pp ogłoszeniu wyioku Oprychową 
aresztowano na saL sadowej.

Szijta raładosiipfcb Jtuiii
przed sądtm

Przed Sądem Okr. w Krakowie sta 
nęła szajka iiiłodocianych ydamywa- 
czy mieszkaniowych z hersztem Ja­
nem Giełdką na czele.

Cała ta szaika składaiąca się z 5-ciu 
ludzi dokonała na terenie miasta Kra 
kowa w miesiącach sierpniu i wrze­
śniu br. śmiałych włamań mieszka­
niowych oiaz rożnych kradzieży na 
ogólną kwotę 10.000 zł.

rem a Henryk Szwanda zadał Szymczyka* 
wi kilka śmiertelnych aosów  bagnetem 
w głowę.

Oskarżeni nie przyznali się do winy, tłu* 
macząc ssę, i i  Szymczy,- sam upadł, a że 
bili go tylko pięścłam’ czemu zaprzecza le* 
karz, który s*wii-rdzłi śmierć na skutek ran 
jadanych ostrym narzędztem, oraz naocz* 
ni świadkowie bójki.

Wyrok w tej sprawie ogłoszony zosta­
nie w sobotę.

—oO o-

U h i u i e  h i ą i K z t l i  FSO
Dnia 27 grudnia 1938 r. odbyło się w 

PKO. czwarte publiczne premiowanie ksią­
żeczek oszczędnościowych serii V grupy C 

W premiowania brały udaiał książeczki, na 
które wniesiono wszystkie wkładki za nbiegły 
kwartał w teiml-de do dnia 30 listopada 1938 

Premie po zł 500— prdły na nr nr 821.384, 
825 936, 830 400, 838 224, 853,203, 869.310, 
875.556.

801.956, 
813 190, 
827.295, 
838 598, 
854,913, 
87r 541, 
887.912,

Premie po zł 250 — padły na * r nr 
802.163, 804.009, 804 u44, 808 532,
815 526, 826 355, 826 642, 827 222,
828.416, 830 215, 831 975, 835 847,
847.344. 848.409, S-te 488, 854.180,
858.278. 858 765,867211, 868.961 
879 028, 880,884. 883,392, 884.0*2.
389.359.

Premie po zł 10 .— padły na nr nr SCO 543, 
800.718, 801.288, 802.386. 806 919, 808.04*,
809 892. 810 490, 810.765, 811484, 811.951
312.843, 813.242, 813.787, 814.789, 816.339.
817 12C, 817.472. 817.527, 817.902. 817.947,
818.585, 818 879 819.093, 819 580, 820.962,
8/2.U69, 822.181, 822.342, 723142. 825.994,
326,479. 828.273, 828.430 828 734, 829.217.
830 258, 830.915, 831.326, 334.207, 834 390,
835.074. 836.334, 836.930, 837.00C, 887.510.
837.986, 839 012, 830.685, 840.744, 841.177.
841.829, 843 368, 843,967, 844.071, 84' 543,
844.603,844.876, 845 831, 346.041,846,530, 
Ł 47.C 7-. 8̂  8 116. 81*8.246, 8 4 9 .860. “ 9.740.
850 110, 851 849, 852 4 9, 852 637, 853 324
856.530. 857 046. 853.756, 860.015 , 86 .591,
867.530 *62 652, 863,0 ", 864.857, 864.938.
865 822, 865 884, *68.423, 868.602, 8/0 830,
870.982, 872.159, *73.203, *74.109 ^6.29/.
876.155, *76 524, 877 029. 877.832, 878 380,
■78.518, 879 364 879 571, 882 097, *82.278,
882.328 882.770. 883.60C o34.179, 884 442,
885.5 .0, 885 552, 836,104. 886 9i6, S8~ 748,
887,804, 887 866, 888.*70. 388.707. 889.288. 
889.519 Penauto wylosowano 313 premlj 
po zł 50 —

Ogółem padło 470 premlj na sumę zł 38 950 
Poraź dru*l padły premie na nasięm .ące 
książeczki: zł 250 na nr 801 956, zl 100 na 
nr 330 915, zł 50 na nr nr 806.092, 87C.619

O wylosowanych premiach właściciele ksią­
żeczek są powiadomieni listownie. Należy za­
znaczyć, że zasadą wkładów oszczędnościo­
wych premiowanych aeril V ej jest stały wzrost 
licaby premij w miarę wzrastania wkładów na 
książeczce, przy czym po otrzymaniu premii 
książeczki nie tracą awej wartości, lecz nadai 
biorą udział w następnych premiowaniach, 
pod warunkiem regularnego opłacania dalszych 
wkładek.

Premie wylosowane w poprzednim premio­
waniu dorycnczas nie podjęte: po zł 100.— 
ir 855 247, 841.157, po zł 301— nr nr 8*3.867, 

831.922. 835.544, 73/.837. 845 454, 850.024, 
878.695.

+ | R Ó Ż H E

Zakład fryzjerski Miodowa 24 
LOL a -  wykonuje pierwszo­
rzędnie ondulację trwałą za­
granicznymi aparatami we­
dług najnowszych moaeii 
cena zł 5,—2'elazkowa 0.70 
Wałeczki 0.5u Onduucia 
wodna 1 zł. Manicure 0.50 
tlenienie 1.50, farbowanie 
8 zł, brwi, rzęsy 0 80. Upra­
sza m uprzejmie o liczne od­
wiedziny mego zakłauu.

Futra najkorzystniej poleca 
Horowitz. Starowiślna 26

8groszy pranie kolnie zyka 
Jedynie t>. -o „PERŁA* 
Wrzesiński 1. Czyszcze­
nie ubrania 3.50 :ł Sukni 2 zł 
Centrala WOLNICA 8

FUT1Adamskie męskie 
-NAJTANIEJ— 

zakupisz przerobisz

M OSLOW ICZ
Kraków, Rynek G t. {]

pierwsze piętro 
DO G O D N E WARUNKI

Krawat zakupisz najtaniej 
w speejalnym składzie kra­
watów „R ecord  Crawates* 
Kraków, — Floriańska 35. 
Hurt — Detal. Fechowa na­
prawa s t a r y c h  krawatów. 
Telefon 143-68.

Materace, poduszki, włósien- 
ne, łóżka polowe, otomany, 
tapczany, poduszki dla nie­
mowląt oraz przyjmuję wszel­
kie roboty tapicerskie. Za­
kład tapicerski Bardacha 
Krukowska 44 tel. 174-83

Cała Polska gra na fortepla- 
pianach. pianinach Sommer- 
felda! S k ł a d  Fabryczny 
W ła d y s ła w  B o l o .  s k i  
Kraków, ul- św. Anny 3.

Oficerskie b u t y ,  z chole­
wami, oraz wszelkiego 10- 
dzaju obuwie turystycznej 
sportowe, Dziad oń, Kru­
ków, Długa 4, M ickiewi­
cza 41.

Buty narciarskie, najnow­
szych modeli, z oryginal­
nych skór angielskich. Dzia- 
doń, Kraków, Długa 4, 
M ickiewicza 41.

Na gwiazdkę najlepszy po­
darek to swetr, zakupiony 
w  Pracowni l rykofaży 
Feltntn, Kraków. Sebastia­
na 23 Ceny zniżone o 50r7° 
(sklep frontowy)

Narciarskie, łyżwiarskie obu­
wie nie przemakalne, naj­
taniej: Z łckerm an B ożego 
Ciała 22

i r c w Y
SflTTbER, fortuny Zł

Jarmark Swetrów, wysprze- 
daż kilku tysięcy swetrów 
męskich, damskich i dzie­
cinnych, pt cenach 50 proc. 
zniżonych. O strowiecki — 
Krakowska L. 11.

N M U K a

Kursy sam ochodow e Kra­
ków, Krupnicza 14. (diw- 
niej Szewska 1) tel. 206-58, 
Prowadzone przez fachow­
ców. Prawo jazdy gwarant­
owane. W pisy coiz ennic

OGŁOSZENIA; Kozm.at ^strony drunu; Wysokość 410 |m/m szerokość 270 m/m Podstawą obliczenia Jest Jeden milimetr, w Jednym łamie Strona dzieli się na 4 łamy 
Ceny ogłoszeń w złotych; l.stroha w 1 łamie za m/ra zł 1.25*Tekst Ii— VII strony zł 1. — Za tekstem zi 0.70 Nadesłan e za Im/ra w 1 łamie zł 0.75. Nekrologi w tekście! do 86 
m/m w 1 łamie zł 20*—, 2 łamach zł 30.— Ogłoszenia dronne za słowe 0*10 Dla poszukujących pracy w drobnych za srowo 0*01. Matrymonialne za snowo drobnych zł 0*15, 

Omyhd, które zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia, nie upoważniają do zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Uzasadnione 
reklamacje Dędą uwzględniane o Ile zostaną wniesione do dni 8-miu ' od daty ukajania się ogłoszenia, iud od daty otrzymania rachunku.

_ _ _ _ _  ... —  - _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  - _ _ _ _ _ _ _ _ _  O _ _ _ _ _  _
Wydawca i Redaktor Eugeniusz Mroczek. * DrakaMda „LSTKRACJCd1 w Kaakome. PL Zgody 4>


